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R O Z M AI T O S C 1.

We  Wtorek N'°- s Maia 1819.

Zagaienie posiedzenia publicznego T o 
warzystwa Królewsko - Warszaw
skiego Przyiacioi1 Nauk w dniu 5m 
M&ia 18*9 <> przez Stanisława Sta
szica Radcę Stanu, Prezesa tegoż 
Towarzystwa.

( Dokończenie.)

0  fi a r y  <fo M u z e u m  i G a b i n e t u  r z e c z y
p r z y r o d z o n y c h -

JuerałDiwizyiWincentyHr: K r a i i  ń s k 1 dwie 
o rn y , z których ieans wykopana w otolicy  Kali
sza , druga w Opinognrze Pow iecie Prasnyshim. 
ltadca P-rokuratoryi Jentralney W awrzyniec 
W ysiekiersk i, dwa medale srebrne Rzymskie. 
Radca Woiewództwa Mazowieckiego Cz-słhań- 
t k i : Szczękę młodego Słoma znalezioną w Bugu 
•w Powiecie Sianisławowskim. —  Kapitan Lu
dwik Heiliueier : Popielnicą wykopaną około 
Kalisza. —  Inżynier Woiewództwa Kraho**- 
shiego Podstawka , przisłał kości słonia wy
kopane we ws Jaxicach. Obwodzie Miechow- 
sHiin nad Wisłą. ■—  Professor Literatury w 
W inuicy  na Podolu Jan GwalLert Styczyński: 
koszulę drucianą rycerską : tudzież medalów
1 pieniędzy różnych sztuk 23. —  Sztycharz- 
muzyczny Antoni Płachechi kilka sztuk róż- 
Aych pieniędzy. —  Szanowni Rodacy 1 . dw y 
w sze przyymniemy z wdzięczności* Staną 
się odtąd użytkiem publiczności; — Czytał po
tem JX. Edward C z a r n e c k i  Sekretarz T o 
warzystwa T r e ś ć  R o z p r a w y  o d p o w i e -  
d n i e y ,  na zapytanie względem o ś w i e c e 
n i a  I n d u  P o l s k i e g o  (którą do przyszłey 
Gazety odkładamy. ) —  Po przeczytaniu tey tre
ści oddany był przez Prezesa Towarzystwa X. 
J a k ó b o w i F a l k o w s k i e m u  Aektorowi Instytu
tu głuchoniemych w W a r s z a w i e  oaedał złoty, 
wartości Czerw, złotych 3o. Poczem Sekretarz 
Towarzystwa odpieczętował bilet oznaczony 
napisem : ,, Z  ob.ięciem iest to Samo, co z 
„oc7.fftni; tym pewna ilość światła test po-

, trzebna. Cokolwiek iet nad t ę , sprawia ra- 
„czey  pomrokę i ciemność „  S c h a f s t e s -  
„ f c u r y  o w a. n o ś c i  dowcipu. Przez ten 
bilet uwiadomioną została publiczność, i i  
Autorem pisma zasługującego na nagrodę, 
iest Doktor Medycyny 1 Chirurgii Ignacy F i- 
i a ł k o w s k i  Członek Towarzystwa kiól : 
Warszawskiego Przyiacioł Nauk, Prezes W y 
działu lekarskiego w Towarzystwie Dobro
czynności. Ofiarowany mu przeto medal zło
ty ‘ wirtośfi czerwonych złotych 3q z fundu
szu Towarzystwa, który Uczynił na takowe 
nagrody JWr. Prałat W ileński, Michał Xa- 
wery B o h n . z ,  Sędzia Pokoiu , Członek T o 
warzystwa, darowawszy w Listopadzie 1807 
Towarzys.wu summę złot: 18,000, od któey
procent na medale za pisina godne nagrody 
w przedmiotach użytecznych Polsce iest obra
cany Gdy Autor rdżprawy nwieńczoney nie 
byt obeerym na dziśieyszem posiedzeniu, 
Sekretarz Towarzystwa otrzymał z le ce n ie ,  
aby wręczył Autorowi przeznaczoną drła nie
go nagrodę. —  Z porządku zabrał głos nowo 
obrany Członek X . JaŁob F a l k o w s k i  wy- 
nurzaiąc . woie uczucia względem Towarzy
stw! w ńastępuiącey osnowie: — , „W ezw any 
abym stanął w tein świetnem gronie Waszein 
M ężow ie, którym cnoty, talenti i zasługi, 
do powszechnego szacunku, prawo nadały; 
lal wyrażę winne podziękowanie, zj ten za
szczyt, którym e n ' e ,  w  obliczu szanowney 
Publiczności, ozacniać raczycie I W oiuo mi 
iest tylko rozważać wielkość waszey dobroci, 
poznawać wysoką ley cenę , i w sercu ia u- 
wielbiać. Przybraliście mnie do Towarzy
stwa waszegu wraz z teini, których poświę
cenie s*ę kraiowey usłudze skntkiem iest udo- 
w odnioue, których nczune prace wykaz., y 
swoie zalety, i wraz z ich zesługą same rnoie 
nieuagaiioe chi uwienWsać raozycie. Ich zdol
ność, wsparta szlachetną żądzą użycia iey 
godnie, iest pewną lękoymią , źe zamiarom 
Towaizystwa chiuonre odpowiedzą, a nie
skazitelność zasad waszych przczucni Mę
żowie nad pewueść ter ręhoymi, innego nie



wymaga fiowodu wdzięczności. —-C o  do mnie,
gdy s i n i c z e u i  godnie wywdzęczyć nie zdo
łam ; raczcie przyini w hołdzie wam nale
żnym to uroczyste przyrzeczenie: że pragnę 
wiernym bydź temu obowiązkowi, który 
zwierzchność hraiowa, o szczęście rodaków 
troskliwa, dla mnie wskazała , a którego przyię- 
cie samo Towarzystwo szanowne , tak wspaniale 
nagradza. W iecie  przezacni Mężowie^, żewiel- 
ki iest przedział między zamiarem, a skutkami 
iego , wiecie , że uaylepsze zamiary, gdy na ni- 
czem spełzną , nieprzyjemną tylko pamiątkę 
zostawnią po sobie. —  Na okoliczności te 
wzgląd pomiiaiąc, gdy mnie za sam zamiar 
zgodny ze szlachetnein poświęceniem się wi< 
szew dobru ludzkości tak świetnie wynagradza
cie ; zobowiązujecie naydroższym upominkiem 
zaufania waszego. Ten upominek, iest po- 
eieszaiącem dia mnie guułwtn, że pragnienia 
memu pożądany skutek odpowie; bo przez to 
łaskawe zaufanie wasze wzmacniacie we mnie 
łiadzieię, iż zbliżony do grona W aszeg o , 
przęięty zostanę tym duchem, który Was oży
wia , a w gruntownem oświeceniin Waszem 
dzielną znaydę pomoc w dążeniu do c e lu ,  
do którego zamierzyć odważyłem się. Nie 
godzi mi się taić tego , że bezwzględnie na 
ałabość s i ł ,  trudnego w wykonaniu podiąłem 
się obowiązku, ani mogę obiecywać sobie , 
i ż b y m , bez gorliwego wspierania ,światłych 
wyśledców acieszek natury, wypełnić go 
zdołał. Was Towarzystwo M ężo w ie , które 
przez dżyteczne prace sławę Naiodu uktzepia 
i wznosi , które wyti*yduie starannie rozlicz
ne śródki, dla osłodzenia losu, dli otarcia 
łez unieszcześliwionyin; zaięte szczególnie/ 
pielęgnowaniem troskliwem zarodu pięknego 
mowy oyczystey, ułatwić zdoła zatrudnienie 
hu pomocy tych, którzy bez m owy, przy- 
iesnności w towarzyshiem pożyciu zakoszto
wać inniey są ędulnepii. —  Przed światłesk 
badaniem Wrszćm nie potrafi ukryć się ten 
tor niemylny naturalnego postępowania, ia- 
hiego trzymać się należy, aby przvnieść uige 
tym współrodakom , których utrata słucha na
raziła na utratę możności korzystania z tylu 
darów dobioezynney natury. Bez wyśledze
nia tego toru, nłąkaćby się potrzeba długo, 
po krętych i mylnych ścieszkach ; przez uprzy
krzony mozoł pozbawiać się niebacznie tey 
s łodyczy, która, pracy dobrze nrrądzoney to
warzyszyć zwykła ; nareszcie , utracić na Za
wsze nadzieię doczekania się skutku , z wiela 
trudami rozpoczętego dzieła. — • Na Waszey 
g orliw ości, na grnntownein waszem oświcoe- 
uiu M ężowie, opieramy możność naszę wy

płacenie Się z  długu O y czy zn ie ; 'utamy, że 
Towarzystwo W asze ,  które osładza trudy z 
obowiązkiem naszym połączone przez zaszczy
tne dary, dobrodzieystwa nam swego nie od
mówi w udzielaniu światłych rad swoich W 

wątpliwościach naszych. —  Nasze dotąd za
trudnienie iest tylko rozpoczęciem przygoto
wań do tey Ludowy, htórey fundament w 
czasie , pod opieka czuła Zw ierzchności, pod 
światłym kierunkiem W aszym , trwale założo
ny bydż może. Kiedy samo skrzętne szukanie 
inateryałów do tego fundamenta tak drogo w 
nas ocenione zostaie, czegóż się maią spo
dziewać o i , którym Niebo dozwoli do zupeł
ności , przyprowadzić utrwalić i ozdobić tę 
niekształtnie i  na los prawie zaczętą przez 
nas lo b u t ę ? —  W  mnogiey liczbie tłumaczę 
si ę,  bo l i»  sam ieuen lescem, który wząinia- 
rze dania pomocy niedołęstwu, pracę podey- 
inować zacząłem. —  Przezacni M ężo w ie , do
zw ó lc ie ,  w obliczu szśnowney Publiczności, 
oddać sprawiedliwość tym , którzy z wytrwa
łością niepospolita trudy ze uiną dzielą , a o 
swey nadal gorliwości powątpiewać nie do- 
zwalaia. —  1 ten , który pilnie dopełpiaiąc 
obobowiązkow nanczyciela, nad wydaniem 
teoryi mowy ustney ptacuie , a wydanie to ,  
ożyciem kunsztu litograficznego, wniesione
go przez siebie do Kraiu , ułatwić zawierza ; 
—  i ten przyjaciel ludzkości, co bezwzglę
dnie na żadne korzyści , troskliwie nas w słabo
ściach ratuie , ajprzyczyny niedołęstwa staran
nie wyśledza , dla dama skuteczney pomocy , 
i ta , co po Chrześciianshu obowiązhow matki, 
przyiaciołhi i usługi, względem niedołężnych 
dziatek gorliwie dopełnia, —  i c i ,  htóizy w 
dozorowania staią się pomocą ; — - ci wresz
cie którzy radą , przychylnością i wsparciem , 
do wytrwałości w obowiązku zachęcaię , ma- 
i> prawo, do udziału tego zaszcztu, którym 
się chlubię z darń Waszego. Przeleż dar ten 
miły sercu moiemn przyymuiąc iak drogą sha- 
zewkę ważności tego obowiązku , który wszel- 
kierni siłami dopełniać pragnę, mam w nim 
oraz pobndkę do wdzięczności , iaką współ
pracownikom , i  wszystkim dobroczyńcom In- 
stytu winienem. —  Czci godny Prezesie I te 
mocy petne wyrazy, użyte przed trzema laty 
dla skłonienia mnie , abym się obowiązkowi 
teraźniejszemu pośw ięcił,  niestartym nigdy 
charakterem w sercu men wyrytę zostaną. 
W yrzekłeś z uniesieniem: „Polaniem iesteś i 
„Kapłanem, winienes poinoc twoim rodakom, 
„winieneś wsparcieniedołęstwu winieneś ofiarę 
O yczyźuie .,, —  Obyte wyroki prawdy, te na
kazy lubo duszy m oiey , urządzały wszystkio



•prawy moie , k wtedy tylko mdłe życie moie 
stając się miłą ofiarą B o g n , ludzkości i oy- 
• z y z n ie , będzie godnem za dary Towarzy
stwa wywdzięczeniem. ,,

Tu czytano co programutera było ogło
szone. Przydamy tylko , iż J W . Niemeewicz 
S S. czytał dumę pod tytułem: Za  in e k  J u z  
ł o w i e c k i .

Biografi i& Franciszka Maryi Barona 
Thuguta.

Dnia sR. Maja 1818 umarł w W i e d n i n  
>a znpełne osłabienie Franciszek Maryia Ba
ron T h u g n t  Kawaler W ielkiego Krzyża Or- 
dern S. >zczepanu, Jego Ces. król. A post. 
JWuśći aktualny layny Radca i Minister Kon- 
ferrencyi, Magnat Królestwa W ęgiersk;ego , 
W łaściciel dóbr U f i l l e n y e ,  INlaay - T a b o r ,  
i H o r w a t s k i  w K r o a c y i ,  w 83cim roku 
życia. Dziad iego rodem Tyrolczyk służył 
Cesarzowi { K a r o l o w i  "VI. Oyciec Barona 
T h u g u t a  poaiadai wiele wiadomości, dozna
wał osobliwszey ioski n Cesarza F r a n c i s z 
ka  I. który zasięgał od niego radę co do 
swoich rękodzielni. Umarł w L i n c n  będąc 
zawiadowcą kassy kammeralney i w oien n ey, 
zostawił po sobie wdowę i pięcioro d ziec i,  
to ies i , rzeczonego Franciszka Maryię Barona 
T b u g n t a ,  drngiego Syna J a n a ,  który bę
dąc Sekretarzem przy połączoney Kancelaryi 
Nadworney umarł przód 20 laty ; i trzy córki. 
Długoletne i wierne usługi Oycowskie , zie- 
nały matce pensy lę z którey połowa na cór
ki przi yjć miała. W  roku 1772. po śmierci 
Hiati i otrzymały córki całą iey pensyię przez 
wzgląd na zasługi T b u g n t a  Ubogi spu- 
srizna składaiąca »ię tylko z rękoymi złożoney 
pprzez Oyca na odpowiedzialność za służbę 
została następnie i dosyć poźno podzieloną, 
z którey zmarła niedawno sióstr*, i Baron 
T b  a g  u t c z ę ś c i  swoie darowali Instytutowi 
ubogich , i funduszowi inwalidów w Lincu. 
Baron T h u g n t  urodzony w L i n c u  rol.u 
1736 kończył Gymnazyia .anrże n 0 0 . Jezui
tów Już wtenczas rokowali mu nauczyciele 
świetny zawód iego życ ia ,  i poznali w cha
rakterze iego ową i.ewzruszoną wytrwałość 
przy zdaniach raz przyiętych i dobrze rozwa
żonych, która go we wszystkich peryjodach 
życia' wyszczególniła. Z początkiem ro
ku 1754. wszedł do Akadeinyi wscbodniey 
właśnie co w ten czas utworzonej/ pod sła
wnym Oycem F r a n c i s z k i e m .  Słuchał oraz 
w Akademii W i e d e ń s k i e y  prana a M a r t y -

n i e g o ,  i Matematyki a L s g a t t i h a ,  na
których to mężów gruntowney nauce, polega
ła szczególnie/ Cesarzowe M a r y i a  T e r e s ł a ,  
te bowiem nanki były pomyślną przepowie
dnią dla chcących się poświęcić xa urzędni
ków kraiowych.

W  W rześnia roka iy 55. posłanym był 
do Internuncyatury w ‘K o n s t a n t y n o p o l u  
iako młodzieniec uczący się tamteyszych ję
zyk ó w , mieySce to L«.ieżało od Rady W o- 
ienney; w trzy lata potem został pogranicz
nym tłumaczem w E s s e g .  -— Właśnie w ten 
czas chciał się poświęcić służbie woyskowi y 
i  miał przyrzeczoną iuż sobie rangę Oficera , 
nie mógł atoli do tego pozyskać zezwolenie 
oycowskiego. Roku 1762. poiecLał z Baro
nem P e n k l e r o m  dr K o n s t i n i y n c l a  lako 
rzeczywisty trzeci' tłumacz. Roku I7b3 . po
wołano gd do W i e d n i a  gdzie przy C. Król. 
tayney Nadworne/ kL icelaryi Stanu mianowa
ny został Sekretarzem; a pozniey po krótkim 
pobyciu w H e r m a n s z t a d z i e ,  sprawuiacym 
interessa w K o n s t a n t y n o p o l u ,  mieysce 
to bowiem oddzielone od Rady W o ien n ey ,  
przeszło pod -Ces. Król. tayną Nadworną kan- 
eellaryię; w Roka 1770 posunięty był na R e 
zydenta; w roku zaś 1771- na Radcę N a
dwornego , Internunciusza i Ministra pełno
mocne ro. W zbiw szy się do wyższe) sfery, 
ściągnął wkrótce uwagę na działania powo
łania swoiego. Nawet w następuiącym roka 
1772. gdy w G i u r g e w o  między woyskiem 
Rosiyiskiem ł  Turkami nastąpiło zawieszenie 
bro n i,  Baron T b u g u t  otrzymał pełnomoc
nictwo do Ko..gressu odprawionego w T o k -  
s z a n a c b  i B u k a r e s z c i e ,  przy którym po
średniczył? A s t r y i a  i P r u s s y .  Baron T h u -  
g u t  odbył tę podróż z K o n s t a n t y n o p o l a  
wspólnie z pojiem Króla Pruskiego, i .z P e ł
nomocnikiem Ottomanństtim. Lecz chociaż 
zawieszenie brońi na dnin 9. Listopada tegoż 
samego ro ku , aż do 20 Maroa 1773. prze- 
dłużonem zostało , przecież kroki nieprzyia- 
cielkie między temi dwoma Mocarsiwam. rozpo
częły się znowu , i ukończyły się dopiei w 
Lipca 1774 przez pokóy zawarty w R i  y. 
n a r ć z y .  Uznane zasługi Ministra swoiego 
nagrodziła Cesarzom M a r y i a  T e r e s s a ,  w 
roku tymże, przez wyniesienie go na dostoy- 
ność Barona ,W  Roku 1778. ziednał sobie 
nowe i świetpieysze zasługi, przez układy, któ
rych skutkiem było odstąpiei ieAustryi B u k o w i 
n y  ze stronj P o r t y  O t t o m a ń s k i e y ,  przez 
co przyszedł do skutku związek G a l i c j i  z 
T  r - r. s s yl  w a m  i ą. V7  Sierpniu rzeczone
go roka otrzymał Baroji T b n g u at Krzyż Ka-



waleTski, [zaś w cztery tygodnie pcźniey 
Kommandoriki Ordera S Szczepana. Ko- 
Ra 1776 nastąpiło roz. ranii zenie między 
A u s t r y i ą  i W . P o r t a Baron T  h a g a t od
wołany został z tego mipysca ■ na własne żą- 
danie, przeszło lal 20 wyszczególniał się tam 
na różnych stopniach Urzędów i zyskał nay- 
wyższe nkontentowaniet zaszczyty 1 nagrodę 
wspaniałey Monarchini twoiey 1 iey sprzymie- 
re n c ó w , oraz wysoki szacunek i przyjaźń 
współtowarzyszow. Obleżdzał własnym ko
sztem wyspy i nadbrzeża A r c h y p e l u  
powrócił przez T r y i e s t  do W i e d n i a ,  i 
przedsięwziął podróż dyplomatyczną przez 
F r a n c y i ę  do W ł o c h .  Roku 1778 obdarzyła 
go M a r y l a  T e r e s i a  taynym Pose'stweui do 
F r y d e r y k a  II. Roku 1730. mianowanym zo
stał Posłem w W a r s z a w i e ,  gdzie bawił 
dwa iata. Roku 1783 raianow, 13 został we
dług dawnieyszych zwyczaiów, z nayzaszczyt- 
n i e y s z y m  uznaniem zasług iego położonych w 
kraju, Radcą taynyrn. Potem udał się do 
P a r y ż a  gdzie bawił przez cztery łata; roku 
*35.1787, zostił posłem w N e a p o l u ,  go
dność te atoli złożył we dwa lata puzniey z 
własnego życzenia. Fotem umieszczony był 
iako Ces. Król. pełnomocny Komisarz nadwor
ny w M u l t a n a c h  na W o ł o s z  c . z y z n i e  
i przy woysku połączonym pod Xięcięm Sa- 
i k o - K o b n r s k i m  1 S z u w a r  o we m.  Zda- 
r^rł wypadek, że znaydow&ł . i ; w rowach pod 
O i u r g e w o  właśnie w t e jc z j s , gdy T u r c y  
do nich wtargnęli. Chuciai z powołania 
swoiegu nie był obowiązanym do nczęstnić- 
twa tego wypadku, iednakże nikt me mógł go 
nakłonić do tngo , aby się oddalif. Doby
wszy szprdy w pośród ogńia, usiłował słowy 
i przykładem, zachęcić żołnierzy do oporu. 
Roku 1791 posłanym był do B r u x e l i  i P a 
r y ż a  z zleceniami tyczącemi się niepokoą- 
eych postępów Rewolncyi Francuzkiey,. na 
którą zwrócił swoia uwagę zaraz przy iey 
wyhuehnieniu , a rozszerzającym ią i iey sprzy- 
iaiacym zaprzysiągł nieubłaganą nienawiść. 
FoVu 1792 powrócił do "1 i e d n i ą  został 
rzeczywistym taynym Radcą, i udał się iesz- 
eze w tym samym roku z Hrabią M e r c y -  
Ar  j e n t a u  do woyska Pruskiego nie daleko 
L u x en b u rgu  , żkąd powrócił nazad do 
W i e d n i a .  Nayiaśnieys/.y Cesarz m.anował 
gn pierwey w roku 1793. leneralnym Dyrek- 
■*reai Ces.Kral. tayncy Nadworney l.ancela- 
ly i  Stanu ; rokn zaś 1794- Ministrem Spraw 
zagranicznych, • potem rokn *7q6 obdarzył 
go W . elkim Krzyżem Orderu Królestwa W ę 
gierskiego S Szczepana Na wiosnę roku

179Ó uchylony wprawdzie zosta ł; na’ własny : 
proźbę od kierowania sprawami zagraniczne-- 
m i,  które po nim obiął Hrabia L u d w i k  Ko- 
b e n  c e l  Ces. Król. Poseł przy dworze Ros- 
syiskim: iednakże mianował oraz Nayiasniey- 
sty P a t ,  Barona T h g u t a  Ministrem Konfe- 
re n c y . , i zdał muDyrekcyię nad południowe- 
mi i eudbrzeżnemi Pro wincyami, iako Ces. 
Król. Jeneralnemu Koin.nissarzowi i pełnomo
cnemu Ministrowi. Z powodu oddalenia się RrO- 
biego L u d w i k a  K o b e  n c l a  dla różnych u- 
kładow , i poźnieyszego powrotu iego do P e 
t e r s b u r g a ,  obiął Baron T b u g u t  pow tór
nie sprawy zewnętrzne , lecz na ostatek 
z rzekł się ich ze wszysrkim w roka 1800.

W trzy miesiące pozniey uchylił się od 
wszystkich usług krajowych, otrzymaC w na
grodę od Monarchy swego znaczną pensyię 
wysłużonych, i znaczne do brr w K r o a c y i .  
Ostatnie lat siedmnaśćie ż y c i r , które w 
P t e s z b u r g u ,  w K r o t t y i  a naostatek w 
W i e d n i u  przepędził,  poświęcał małemu 
gronu przyiacioł i ulubtoney nauce młodości 
awoiey, to ie s t : literaturze w schodniey, a 
mianowicie Perskiey. Baron T h u g u  byt t>ez- 
żeuny , a tak dobra iego powróciły nazaJ d<r' 
skarbu.

(.Dokończenie nastapi.)

Bęben i piszczałka.
(Rrbopism nadesłany bezimiennie).

Czytałem, że się niegdyś wsalepie Kapelusze, 
Przez niewczesna wyniosłość ze sobą zwadziiy. 
Nie dziw. B i  gdzie zgodnodzwięk *) ma

stanowić dnszę , 
Tam także z tey przyczyny zwady się zroaziły—  
Raz w janczarskiej* muzyce bęben pełen pychy, 
Pogardzaiąc swoiemi współtowarzyszami,
To iest motłoch zahuczy, nikczemny i c ic h y ,  
Móy to głos naywyżśzemi traesie obłok* ni. 
Ch.-iai każdy o przymiotach twych przekonać

smia k a ;
Lecz wszystkich przemógł bęoen donośny i

możny,
A kiedy się uciszy, odpowie piszczałka :
Nie huczałDjś tak b a ra zo , gdybyś nie był

próżny.

(* barmonija.

U w t  g a. Szarady nadesłane od autom  po- 
w yiszey poezyi riem oąą by d i um iesz
czone , aopóki rozwiązania ich nadesłane 
me bfdą.


